
 

 

Protokół z posiedzenia Komisji Oświaty, Kultury, Sportu i Spraw Społecznych 

Rady Gminy Suchy Las, z dnia 11.02.2019 r., godz. 13:00 

 

 

Porządek posiedzenia: 

1. Otwarcie posiedzenia. 

2. Powitanie gości i członków Komisji. 

3. Stwierdzenie prawomocności posiedzenia. 

4. Przyjęcie porządku posiedzenia. 

5. Wizytacja Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie. 

6. Wolne głosy i wnioski. 

7. Zamknięcie posiedzenia. 

 

 

Przewodnicząca Komisji Oświaty, Kultury, Sportu i Spraw Społecznych J. Radzięda otworzyła 

posiedzenie Komisji w dniu 11.02.2019 o godzinie 13:00 witając jednocześnie gości oraz członków 

Komisji. Następnie Przewodnicząca stwierdziła prawomocność posiedzenia na podstawie listy 

obecności – 6 radnych obecnych, 1 radna nieobecna.  

 

Porządek posiedzenia został przyjęty jednogłośnie. 

 

Przewodnicząca KOKSiSS J. Radzięda poinformowała zebranych o konieczności zapoznania się z 

funkcjonowaniem placówki oświatowej. Ponadto dodała, że posiedzenia Komisji są otwarte i każdy 

może w nich uczestniczyć, a następnie Przewodnicząca powitała członków Rady Rodziców. 

Przewodnicząca KOKSiSS podkreśliła, że Komisja chce poznać jak szkoła funkcjonuje. 

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska poinformowała członków 

Komisji o ograniczonym czasie wizyty ze względu na spotkanie w urzędzie w sprawie rekrutacji 

uczniów.  

Przewodnicząca KOKSiSS J. Radzięda poinformowała, że w pismach od rodziców poruszane są 

zarówno kwestie szafek jak i obiadów. Ponadto Komisja otrzymała zapytania od Rady Rodziców do p. 

Dyrektor jak i p. Wójta, odnośnie funkcjonowania szkoły. Przewodnicząca dodała, że Komisja nie 

uzyskała odpowiedzi na przedstawione pisma od p. Dyrektor. Przewodnicząca KOSiSS stwierdziła, że 

Komisja chce upewnić się jak wygląda sprawa wydawania posiłków w stołówce szkolnej oraz czy 

obawy rodziców w związku z wydawaniem i dostarczaniem obiadów są  prawdziwe.  

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska poinformowała, że w szkole są 

dwie przerwy obiadowe, jedna dla klas od I do III druga od klas IV do VIII, a w międzyczasie 

przychodzą również dzieci ze świetlicy. Obiady wydawane są przez okienko. Dyrektorka podkreśliła, 

że historycznie od 30 lat do momentu powstania gimnazjum w szkole funkcjonowała kuchnia i posiłki 

gotowano na miejscu, nie było cateringu. W momencie pojawienia się gimnazjum i zbudowania kuchni, 

która wydaje posiłki na 2000 osób, organ prowadzący zadecydował, że jedzenie będzie przywożone ze 

stołówki szkolnej z gimnazjum do szkoły podstawowej. Dyrektor podkreśliła, że funkcjonuje to tak od 

2002 r.   

Przewodnicząca KOKSiSS J. Radzięda spytała z czego wynika wybór aktualnego dostawcy posiłków. 

Przewodnicząca podkreśliła, że Rada Rodziców wnioskowała o zmianę dostawcy.  

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska poinformowała, że na przestrzeni 

16 lat kucharki ze szkoły przeszły do gimnazjum, by pracować w stołówce. Dyrektor dodała, że w 



 

 

gimnazjum nie było firmy cateringowej i kucharki przygotowywały posiłki dla trzech szkół: Szkoły 

Podstawowej nr 1 oddział przy ul. Szkolnej oraz Konwaliowej oraz dla ówczesnego Gimnazjum. 

Dyrektor podkreśliła, że wtedy nie było firmy cateringowej i teraz również nie ma. Z racji oszczędności 

organ prowadzący zaproponował, aby kucharki utworzyły spółkę pracowniczą, która zapewniać będzie 

jedzenie w szkole. Dyrektor poinformowała, że dawna kuchnia w szkole jest jedynie wydawalnią 

posiłków.  

Przewodnicząca KOKSiSS J. Radzięda spytała przedstawicieli Rady Rodziców o przeprowadzoną 

ankietę wśród rodziców odnośnie opinii o posiłkach i firmie cateringowej.  

Przedstawicielka Rady Rodziców poinformowała, że w połowie marca będą wyniki, gdyż odpowiedzi 

cały czas napływają. 

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska zaprezentowała członkom 

Komisji jadłospis. Dyrektor dodała, że corocznie odbywają się kontrole sanepidu, które nigdy nie 

wykazały nieprawidłowości. Zobowiązanie do przechowywanie próbek podjął Pan, który zajął się 

przewożeniem jedzenia między szkołami, następnie zajął się tym jego syn. Na skutek działań Rady 

Rodziców pan zrezygnował. Dyrektor podkreśliła, że Pan, który obecnie się tym zajmuje wraz z synem 

przewozi jedzenie między szkołami. Ponadto nie miało to wpływu na środki budżetu gminy. 

Na posiedzenie o godzinie 13:07 przybyła Radna I. Koźlicka. 

Przedstawicielka Rady Rodziców poinformowała, że Rada Rodziców nie zastraszała Pana, który 

przywoził jedzenie do szkoły. Rada podkreśliła, że środki budżetowe zabezpieczone na przywóz 

posiłków Rada Rodziców woli przeznaczyć na zakup nowych komputerów, ponadto jedzenie można 

przywieźć w cenie jedzenia.  

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska poinformowała, że nie ma 

możliwości zachowania pieniędzy, czy ich przenoszenia na inne zadania budżetowe. Dyrektorka 

podkreśliła, że w grudniu ewentualne nadwyżki szkoła będzie musiała oddać. Ponadto Dyrektorka 

dodała, że w budżecie nie ma zadania przywozu jedzenia. 

Radny G. Słowiński spytał o wykaz alergenów na jadłospisie dla dzieci.  

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska odpowiedziała, że na jadłospisie 

są oznaczone gwiazdką dania z alergenami.  

Radny G. Słowiński stwierdził, że są tylko oznaczone dania, natomiast nie ma pełnego wykazu. Radny 

spytał o jadłospis dla dzieci, które wymagają innej diety.  

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska poinformowała, że ze wszystkich 

dzieci, które jedzą posiłki w szkole tylko dla jednego rodzice oficjalnie zgłosili dietę. Takie dziecko 

przy okienku informuje pracownika wydającego posiłek o innej diecie, a pracownik sprawdza z listą 

czego dane dziecko nie może jeść. Dyrektorka podkreśliła, że inaczej jedzą dzieci z klas I-III inaczej z 

klas VII-VIII. Dyrektorka dodała, że małe dzieci jadłyby wyłącznie spaghetti. Jadłospis jest jeden dla 

wszystkich grup, a posiłki zawierają wszystkie potrzebne składniki.  

Komisja dyskutowała o jadłospisie w stołówce szkolnej.  

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska stwierdziła, że wyznaczone 

godziny obiadowe nie spełniają wymogów posiłków obiadowych. Dyrektorka podkreśliła, że szkoła 

serwuje jedynie posiłki regenerujące.  

Radny M. Bajer spytał, czy uczeń może w szkole kupić kanapkę.   

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska poinformowała, że w szkole od 

kilku lat jest sklepik prowadzony przez osobę z zewnątrz, w którym dzieci mogą kupić kanapki, jogurty 

czy sałatki. 

Radny M. Bajer spytał o godziny funkcjonowania sklepiku. 

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska  odpowiedziała, że sklepik czynny 

jest od godziny 8 do 12 oraz podczas zajęć.  

Radny M. Bajer spytał, czy na posiłki w stołówce dzieci wykupują abonament.  



 

 

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska  odpowiedziała, że rodzic 

wybiera, czy na wszystkie dni wykupuje dziecku posiłek, czy jakieś dni wykluczy.  

Radny G. Słowiński spytał, kto opłaca obiady oraz dlaczego rodzice nie mogą wybrać innej firmy 

cateringowej.  

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska  odpowiedziała, że posiłki 

opłacają rodzice, natomiast to statut szkoły określa, że szkoła zapewnia posiłki uczniom. Natomiast 

organ prowadzący decyduje w jakiej postaci ma być to robione.   

Radny G. Słowiński odczytał zapis, który świadczy o prawnie niedopuszczalnym rozwiązaniu, którym 

jest zawarcie umowy na czas nieokreślony, na czas nie dłuższy niż 4 lata. Radny spytał, czy od 2011 

roku szkoła podpisała jakąś inną umowę.  

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska  odpowiedziała, że nie i firma 

obsługująca posiłki nie jest firmą cateringową, gdyż nie obsługuje ona firm zewnętrznych tylko 3 szkoły 

w gminie. 

Przedstawicielka Rady Rodziców poinformowała, że indywidualnych klientów również obsługuje.  

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska  poinformowała, że nie ma innej 

możliwości jak działanie poza organem prowadzącym. Dyrektor podkreśliła, że nie zgadza się, by 

obsługą i przygotowywaniem posiłków zajmowała się firma cateringowa. Dyrektorka podkreśliła, że 

uzyskała opinię ze Szkoły na Strzeszynie oraz z przedszkola odnośnie firmy cateringowej, która 

negatywnie oceniana jest przez rodziców. Dyrektorka stwierdziła, że należy zastanowić się nad 

złożeniem oficjalnego wniosku o przywrócenie kuchni w szkole.   

Radny G. Słowiński stwierdził, że jeśli jest zawierana umowa na czas nieokreślony, to jej okres nie 

może być dłuższy niż 4 lata.  

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska  poinformowała, że ona jako 

dyrektor jedynie pośredniczy w zamawianiu usługi, gdyż  posiłki zamawiają rodzice, a nie szkoła. 

Szkoła ma obowiązek ustalić dostawcę, jednak to rodzic podejmuje decyzję czy zakupić dziecku posiłek 

czy nie. Dyrektor ponownie podkreśliła, że szkoła ma obowiązek zapewnić ciepły posiłek regenerujący 

i nie można nazywać go obiadem. Dyrektorka dodała, że kuchnia nie jest w pełni przystosowana do 

wydawania różnego rodzaju jedzenia.  

Radny G. Słowiński stwierdził, że kuchnia musi być przystosowana jeśli przechowywane są w nich 

posiłki dla uczniów.  

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska  podkreśliła, że kuchnia w szkole 

pełni rolę wydawalni posiłków i jedynie do tej funkcji jest przystosowana.  

Radny M. Jankowiak spytał p. Dyrektor, czy jest zadowolona z jakości posiłków oferowanych przez 

obecną firmę.  

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska  odpowiedziała, że jak najbardziej 

jakość jest bardzo dobra. Jeśli rodzice mają uwagi co do przypraw bądź składników, mogą zwrócić się 

bezpośrednio do firmy przygotowującej, a oni natychmiastowo reagują.   

Radny G. Słowiński spytał p. Dyrektor dlaczego dostarczanie posiłków do szkoły nie można zaliczyć 

do cateringu. 

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska  podkreśliła, że firma, która 

przygotowuje posiłki była od samego początku spółką pracowniczą. W momencie wybudowania 

gimnazjum i otwarcia nowej kuchni nie zatrudniano nowych pracowników, przeniesiono wyłącznie 

starych ze szkoły podstawowej do gimnazjum na nową kuchnię. Dyrektorka dodała, że żaden z 

pracowników nie chciał wziąć odpowiedzialności za utworzoną spółkę pracowniczą, dlatego jeden z 

Panów właściciel obecnej firmy wziął na siebie ten obowiązek i założył firmę.    

Radny G. Słowiński stwierdził, że jeśli firma gotuje dla szkół i można zamówić dania indywidualnie, 

to jest to firma cateringowa.  



 

 

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska  podkreśliła, że firma obsługuje 

w Suchym Lesie trzy szkoły.   

Radna I. Koźlicka spytała, czy firma jest zgłoszona jako zakład żywienia zbiorowego oraz z racji 

profilu zgłoszonej działalności czy podlega kontroli sanepidu. Radna podkreśliła, że są odrębne przepisy 

dotyczące żywienia zbiorowego. 

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska  poinformowała, że w szkole 

odbywa się kontrola na zasadzie ostatniego łańcucha samego miejsca wydawania, jako że w szkole 

posiłki te są tylko wydawane. Ponadto pracownicy szkoły muszą spełniać odpowiednie kryteria i 

również przechodzą wszelkiego rodzaju badania.   

Radna I. Koźlika stwierdziła, że obiady szkolne mogą rodzicom wydawać się trywialne i mało 

pomysłowe, jednak jeśli firmy przygotowują posiłki dla dzieci, to wymogi są ściśle określone 

przepisami prawa. Jeśli firma chce przestrzegać zaleceń, to posiłki mogą wyglądać inaczej niż rodzice 

by tego chcieli. Radna stwierdziła, że jeżeli byłby wybór cateringu rodzic mógłby podjąć decyzję, czy 

zamawia posiłek dla dziecka czy nie. Radna dodała, że jeśli ma być to pod patronatem szkoły, to szkoła 

bierze odpowiedzialność za jakość posiłków, ale również musi czuwać nad odżywczą stroną posiłków. 

Przedstawicielka Rady Rodziców podkreśliła, że rozporządzenie wskazuje jakie dania mają znaleźć 

się w jadłospisie dzieci tak jak na przykład ryba. Przedstawicielka podkreśliła, że było to zgłaszane u 

obecnego dostawcy, gdyż Rada Rodziców wie, że szkoła nie ponosi za to odpowiedzialności.  

Poinformowała o rozmowie z właścicielem firmy odnośnie wprowadzenia diet. Jeśli byłyby określone 

w jadłospisie, to rodzice mogliby dla swojego dziecka wybrać odpowiedni rodzaj posiłku. 

Przedstawicielka dodała, że uzyskała informację, iż w firmie przygotowującej posiłki dla szkoły nie 

mają zatrudnionego dietetyka.  

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska  poinformowała, że w szkole jest 

650 uczniów, a tylko 200 je obiady. Kosztem wprowadzenia dwóch przerw obiadowych jest przesunięty 

czas pracy zarówno dla pracowników jak i uczniów. Dyrektorka podkreśliła, że wydawany posiłek 

składa się z zupy lub zupy i drugiego dania. Jeśli miałyby zostać wprowadzone dodatkowo diety, to 

wydanie posiłków przesunęłoby się w czasie, co opóźniłoby jeszcze bardziej pracę szkoły. Dyrektorka 

stwierdziła, że byłoby to możliwe jedynie przy jednej przerwie obiadowej o godzinie 14, gdyż najstarsze 

klasy mają lekcje do godziny 17:30.  

Przewodnicząca KOKSiSS J. Radzięda spytała, jak w tak małej stołówce mieści się tylu uczniów.  

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska  poinformowała, że dzieci 

wchodzą w grupach.  

Przedstawicielka Rady Rodziców poinformowała zebranych o rozeznaniu rodziców wśród firm 

cateringowych. Wiele firm proponowało w cenie dowóz posiłków do szkoły wraz z obsługą wydawania 

posiłków już w szkole.  

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska  stwierdziła, że przy wykreśleniu 

z budżetu kwoty 10 tys. zł przeznaczonych na przywóz posiłków do szkół spowoduje, że fizycznie nie 

będzie tych pieniędzy. Dyrektorka podkreśliła, że kwoty tej nie będzie można przesunąć na inne zadanie. 

Ponadto w momencie zwiększania obsługi wydawania obiadów po stronie firmy cateringowej nastąpi 

redukcja etatów w szkole.   

Przedstawicielka Rady Rodziców stwierdziła, że p. Dyrektor powinna zasięgnąć opinii rodziców ze 

szkoły. Ponadto dodała, że pod koniec ostatniego roku szkolnego Rada Rodziców chciała przeprowadzić 

ankietę wśród rodziców odnośnie cateringu w szkole. Pani Dyrektor się na to nie zgodziła, dlatego Rada 

podjęła decyzję i rozpoczęła zbierać ankiety od nowego roku szkolnego.  

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska stwierdziła, że ankieta została 

wypuszczona za plecami Dyrektora. Dyrektorka dodała, że ma duże zastrzeżenia, co do spotkania ze 

wszystkimi dyrektorami i radami rodziców. 



 

 

Przewodnicząca KOKSiSS J. Radzięda odnosząc się do wcześniejszej wypowiedzi p. Dyrektor 

spytała, czy sytuacje, gdy rodzice bądź dziadkowie czekają na dzieci, aż zjedzą posiłek była zgłaszana.   

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska odpowiedziała, że taka sytuacja 

była zgłaszana.  

Przewodnicząca KOKSiSS J. Radzięda spytała, czy p. Dyrektor zgłaszała tę konkretną sytuację, 

przypadek. 

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska poinformowała, że tej konkretnej 

sytuacji nie, jednak na monitoringu będzie wszystko nagrane. Dyrektorka podkreśliła, że ma to miejsce 

wśród młodszych dzieci, gdy kończą one wcześniej szkołę i wraz z opiekunem czekają na przerwę 

obiadową. 

Przewodnicząca KOSiSS J. Radzięda stwierdziła, że jeśli rodzice płacą za posiłek to mają prawo 

poczekać, aż dziecko taki posiłek dokończy.  

Komisja rozpoczęła wizytacje stołówki szkolnej podczas trwania przerwy obiadowej. 

 

Następnie Komisja udała się na obchód szkoły i odwiedziny poszczególnych klas lekcyjnych. W 

pierwszej kolejności Komisja odwiedziła salę historyczną, a następnie przeszła do klasy komputerowej.  

 

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska poinformowała, że głównym 

problemem w szkole są lampy, które są systematycznie wymieniane oraz żaluzje. Ze względu na brak 

funduszy w pierwszej kolejności lampy zmieniane są w nauczaniu początkowym. Dyrektorka dodała, 

że lampy samoistnie spadają z sufitu, dlatego należy je wymienić.   

Przewodnicząca KOKSiSS J. Radzięda spytała kiedy zostaną zakupione kolejne szafki dla uczniów.  

 

W sali informatycznej p. Dyrektor podkreśliła, że zajęcia odbywają się w 20 osobowych grupach 

lekcyjnych i każde dziecko pracuje samo przy stanowisku. Zajęcia prowadzone są od klasy IV. 

Radny Z. Hącia spytał, czy przy stanowisku komputerowym zachowana jest odpowiednia odległość, 

by postawa dzieci była prawidłowa.  

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska odpowiedziała, że odległość jest 

wystarczająca.  

Radny G. Słowiński stwierdził, że w trakcie przejścia do sali informatycznej odwiedził 4 klasy, w 

których były otwarte dzienniki, co jest niedopuszczalne. Ponadto Radny podkreślił również, że na 

niektórych stanowiskach komputerowych jest nielicencjonowane oprogramowanie, a komputery nie są 

należycie zabezpieczone przed dostępem osób niepowołanych w zakresie bezpieczeństwa danych 

osobowych - RODO. Radny poinformował, że wraz z Radnym Z. Hącią bez problemu weszli do sal na 

parterze i mogli pracować na zalogowanych komputerach. Radny podkreślił, że taką sytuację mogą 

wykorzystać uczniowie, którzy w czasie przerw mają również swobodny dostęp do nauczycielskiego 

komputera. 

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska poinformowała, że nie wyłączenie 

komputera jest przeoczeniem danego nauczyciela, który prowadził w danej klasie lekcje.   

Nauczyciel informatyki poinformował, że oprogramowania na wszystkich komputerach są legalne. 

Przedstawiciel Rady Rodziców stwierdził, że w sali informatycznej powinna być dodatkowa 

wentylacja, której wymaga sprzęt komputerowy.  

Radny G. Słowiński stwierdził, że w sali komputerowej jest jedynie 14 stanowisk komputerowych co 

rodzi poważne obawy czy w szkole dla 650 uczniów, realizowana jest podstawa programowa z zakresu 

informatyki. 

 



 

 

Następnie Komisja udała się do sali gimnastycznej. Komisja stwierdziła, że sala gimnastyczna wymaga 

remontu, gdyż widać wyraźne ubytki tynku, które próbują być zasłaniane. Radni stwierdzili, że sala jest 

niewymiarowa. 

Nauczyciel WF poinformował, że na sali gimnastycznej można grać bez problemu w każdą z gier 

zespołowych oprócz koszykówki, gdyż brakuje linii bocznych wymaganych do gry w kosza.   

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska poinformowała, że nie będzie 

remontu sali gimnastycznej, gdyż w budżecie przeznaczono 40 tys. zł na cały remont szkoły, na tzw. 

usługi remontowe. Dyrektor podkreśliła, że w momencie awarii instalacji grzewczej, wymiany 

spadających lamp oraz remontu sali patrona kwota 40 tys. zł nie starczy na wszystkie działania wraz z 

odnową sali gimnastycznej.   

 

Następnie Komisja poprosiła p. Dyrektor o zaprezentowanie sali patrona oraz izby pamięci. Dyrektor 

nie chciała otworzyć sali pamięci jednak po dyskusji z członkami Komisji sala pamięci narodowej 

została otwarta dla gości. Podczas oglądania sali pamięci, Pani Dyrektor poinformowała, że zalanie sali 

pamięci narodowej, miało miejsce rok temu, awaria została usunięta i sala wymaga remontu. Po 

otworzeniu sali, okazało się że pełni ona swojego rodzaju magazyn gdzie składowane są środki 

czystości, resztki materiałów budowlanych, a eksponaty i pamiątki są zaniedbane i nie przechowywane 

z należytym szacunkiem. 

Przedstawicielka Rady Rodziców poinformowała członków Komisji, że przed zalaniem izba pamięci 

była ogólnodostępna. Rada Rodziców zaproponowała, by eksponaty z izby przenieść do sali 

historycznej, a z tego miejsca utworzyć salę komputerową. 

 

Członkowie Komisji spytali, czy uczniowie po awarii mają dostęp do izby pamięci. Dyrektorka 

odpowiedziała, że pod nadzorem nauczyciela uczniowie mogą przebywać w izbie pamięci.  

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska stwierdziła, że ustalony budżet 

na zadanie remontów w szkole jest zbyt mały na cały rok. Ponadto p. Dyrektor stwierdziła, że w roku 

budżetowym nie ma możliwości przesuwania środków w ramach budżetu.  

Przewodnicząca KOKSiSS J. Radzięda podkreśliła, że to szkoła ustala potrzebne środki oraz jest 

możliwość zmian w ramach budżetu podczas danego roku budżetowego. 

Przedstawiciel Rady Rodziców spytał, czy urzędnicy z gminy przychodzili do szkoły by sprawdzić jak 

funkcjonuje co jest potrzebne, gdyż może wystarczy pójść w tym kierunku i uświadomić o problemach.  

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska stwierdziła, że urzędnicy 

przychodzą do szkoły. Dodała, że od wielu lat ustalanie zadań w szkole odbywa się poprzez 

przedstawienie Radzie Rodziców projektów, które aprobują bądź nie, jednak pomimo ustalenia zadań i 

potrzebnych funduszy szkoła nie dostaje takiej kwoty, jaką potrzebuje.  

 

Komisja dyskutowała o planowaniu budżetu jednostki oświatowej. Komisja dyskutowała z p. Dyrektor 

o systemie kontroli wejścia do szkoły. Następnie Komisja udała się do sali patrona. Po otworzeniu Sali 

patrona komisja stwierdziła, że pełni obecnie rolę magazynu ze względu na nieuporządkowanie 

gromadzonych zbiorów historycznych. Dyrektorka podkreśliła, że należy ją uporządkować, by 

eksponaty były dobrze zaprezentowane.   

Radny G. Słowiński zapytał gdzie jest przechowywany sztandar szkoły. 

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska stwierdziła, że nie wie, gdzie jest 

sztandar i nie jest od pilnowania sztandaru w szkole. 

Radny G. Słowiński znalazł sztandar w worku.  

Przedstawicielka Rady Rodziców poinformowała członków Komisji o pomyśle połączenia izby 

pamięci z szatnią obok i utworzenia z tego pomieszczenia sklepiku ze stoliczkami, by dzieci które nie 



 

 

wykupują posiłków w stołówce mogły usiąść i zjeść śniadanie, czy kupić bułkę i ze spokojem zjeść 

posiłek. Podkreśliła, że gabloty przeniesione zostałyby na korytarz. 

Radny Z. Hącia poinformował, że zbiory były latami gromadzone i wymagają godnego 

zaprezentowania i opieki.   

Następnie Komisja udała się do skrzydła szkoły, w którym odbywają się zajęcia dla uczniów klas I-III. 

Dyrektor Szkoły Podstawowej nr 1 w Suchym Lesie B. Radomska opuściła posiedzenie Komisji ze 

względu na ważne spotkanie. 

 

Komisja stwierdziła, że korytarze wymagają odmalowania, a schody zabezpieczenia antypoślizgowymi 

pasami. Następnie członkowie Komisji udali się do szatni. Przedstawicielka Rady Rodziców 

stwierdziła, że wysokość jest nieodpowiednia, a ostatnia szatnia wykorzystywana jest jako magazyn, a 

nie szatnia. W kolejności Komisja odwiedziła salę cichą, a następnie salę komputerową, w której 

brakowało sprzętu komputerowego. Na koniec Komisja przystąpiła do wizytacji świetlicy dla uczniów.  

Przewodnicząca KOKSiSS J. Radzięda stwierdziła, że wnioski z niniejszej komisji zostaną 

zaprezentowane na kolejnym posiedzeniu Komisji w środę 20 lutego. Przewodnicząca dodała, że 

Komisja pochyli się nad uchwałą odnośnie spraw mieszkaniowych, a następnie omówione zostaną 

wnioski z dzisiejszego posiedzenia.  

W związku z brakiem dalszych głosów w dyskusji, Przewodnicząca Komisji J. Radzięda zakończyła 

posiedzenie Komisji o godzinie 14:30. 

 

 

  Sporządziła:        Przewodniczący KOKSiSS: 

                Agata Schmidt              Joanna Radzięda 


